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łOWICKIE ZAKłADY METALOWE 
w ŁOWICZU 

przy szosie Warszawskiej 
tel. 3;. 

Sp. Akc. 
ZARZĄD 

w Warszawie. Pańska 31 
tel. 143-27. 

PABRYKA \YY[{ABIA: 

Kieraty, młocarnie, sieczkarnie, wialnie, kultywa
tory i brony. Tkaniny, siatki I plecionki metalowe. 
Wyroby żelazne. Odlewnia żelaza i mosiądzu. 

Przyjmuje wszelkiego rodzaju remonty i rf'paracje. 

Okoliczni rolnicy mogą otrzymać wszelkie narzędzia 
rolnicze na sp/atę. 

Dyrektor Łow. Zakł. 

- inż) nier Sł. PiJarski. 

Z Kongresu Wszechpolskiego. 

-

Pomimo trudności komunikAcyjnych dla tych, 
którzy mieszl<ają zdala od stolicy, na zjazd Kongre
su Wszechpolskiego w dniu 26 października dele· 
gacje Z. L. N. w pol<aźneJ liczbie, 01<010 7,000 
osób, przybyły z najdalszych krańców Polski jal<o to: 
z Pomorza. Gdańsl<a i od Kaszubów i innych, któ· 
rz} po wysłuchaniu nabożeństwa i podniosłego ka
z,mia okolicznościJwego, wYPQWiedzianego pr Lez 
księdza posla M. Nowakowsl<iego, w kościele S-go 
Aleksandra, wyruszyli pochodem do s!:'li .,Coloseum", 
w której się miałC'l odbyć konferencja. 

Imponuiący byl to widol<. UgrupowaniC'l Woje
wódzkie Z. L. N. luoczyly ze sztandarami. Naj
liczniejszy zespól byl z powiatu Łowickiego, przeszło 
350 osób, i jako taki rozpoczynał pochód ze sztan
darem niesionym przez wloścjanina przy dŹWiękach 
orkiestry \'\'łoścjańskiej ze wsi Bochenia, dobrze 
zgranej. To też nic dziwnego, że barwne stroje 
urodzIwych wloścjan zwracały powszechną uwagę 
Warszi:1wy. -

Sala i galerje "Coloseum" ,przepełnione. 
Estradę zajmują przednielsi mężowie narodu, znani 
z czynów swoIch j umJlowaniCl Polski, swej ziemi 
ojczystej, którzy z zaparciem się dążą i torują drogę 
stworzenia lepszego Jutra dla swego Narodu. Ic h 
przemówieniel, to twarda rzeczywIstość 

... W jedności i zgodLie n,Hodu, leży potęga 
i sila narodu", wołają. A tej jedności braI< w na
rodzie, bo wśród niego są ludzie złej woli, którzy 
celowo wbijają się klinem, aby nie dopuścić do je-

dności, która łamie wszelkie przeszkody, zwycięża, 
UJięc warcholą, Sieją poploch, rozwydrzają naturę 
zWierzęcą, aby tyllw nie dopuścić do zgody i utru
dnić szlachetne zadania. 

Wśród zebranych na sali słychać wołaniA: 
"precz z nimi" i dopomInania się, silnej stAnowczej 
r~ki, która uluócilaby rozpanoszenie, samowolę, 
Wichrzycielstwo i nadużycia, któI e psują to, co prze z 
wielkie wysiłl<i napra\\ione zostalo, poczt'OJ wyloni
ły się pewne wnIOski, które jednugłośnie przez ze
branych przyjęto. 

Z ogólnej sytuacji wyczuwało się, że Z. L. N. 
ma na celu usilne dążellie uniknięcia następstw 
ciągłej wewnętrznej walid, która kruszy najlepsze 
poczyn::H1ia wybitnych jednostek i jest wodą na młyn 
wrogów zewnętrznych. l<tórzy zawsze czyhali i czy
hają, a o których już wspomniał w swoim czasIe 
"G/os Narodu" w artykulf' p. t. .,GroŹna chwila". 

Na nieopatrzny luok nasz, czeka bolszewizm 
rosyjskI, czeka Prusal<, który jak to otwarcie przy
znal Tiedeman, w kIwi i pożodze WIdzi jedynie wyj
ście z kwestji polskiej. Organizować nam się na
leży! w solidarności mró\\czej pracy nad odrodze
niem ekonomicznem nasza siła leży; w z~odzie 
społecznej, w podniesieniu ekonomicznem i oświa
towem mas, leży nasza potęga. Frazesy krzykaczy 
i pseudo trybunów, wnoszących niezgodę spoleczną, 
przygluszyć pOWinIen 10skot młotów I zgrzyt kół. 

Strzec też należy zastawionych sidel na nas! 
"Czuwać aby nie użyto nas "za narzędzie chwi· 
lowej polityki nie naszej". 

Po skończonej konferencji, uczestnicy zjazdu, 
wzięli uazial w uroczystości sprowadzenia zwlok 
Wieszcza nasze~o, Henryka Sienkiewicza. 

E. N. 

Wielkopolska a łtiemc9. 
Wszyscy pamiętamy dobrze jakie to były rzą

dy hakAty pruskiej w obecnych naszych wojewódz
twach zachodnich. Wszyscy Wiedzą, iż obOWiązy
wało tam prawo \Vywla~zczania Polaków z ich wIn
snos;ci ziemskiej, że zakazane były niety!ko ~zkoły 
polsl<ie, lecz nawet przy'Alutne nauczanie języka, ze 
w oboWiązkowych dla całej ludności szkołach nie
miecl{ich germanizowano dzieci brutalnie. ułatwiając 
im rozumienie- początkowe obcej mowy, przy pomo· 
cy kija, ze pacierza nawet uczono po niemiec Im, 
zakazywano po polsku, że polski język wygnany 
był nietyllw z wszell<ich szyldów, ogłoszeń i napi
sów w miejscach publIcznych, lecz nawet na zgro
madzemach dopuszczany był tylko w tych powia-
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tach i miastach, gdzie ludność polska wynosiła W)!
żej 60% ogółu mieszkańców. 

Ucisk niemiecki zdążył r.am w Wielkopolsce 
wyrządzić ciężkie straty. MRSOWy napływ Niemców 
tak urzędnil{ów je\< miejskich i wiejskich kolonistów, 
nadal luajowi charaider mieszany. Co zaŚ naj
ważniejsze to, że główny przedmiot walki ziemia, 
przy pomocy rządowej pruskiej komisji kolonizacyj
nej przbzedł JUż niemal przeważaj~co nawet W rę
ce niemieckie. To też przf;d wybuchem Wiell<iej 
Wojny polożenie naszych braci Wielkopolan stawno 
ło się nad wyraz ciężkiem, wysoce zagrożonem. 

Po zjednoczeniu we wskrzeszonem Państwie 
Polskie m główna masa niemców nie pusiadających 
lub posiadających warsztaty pracy łatwiejsze do 
zbycia- opuściła kraj. Pozostała jednak jeszcze 
spora garść, 01<010 16% ogółu mieszkańców Wielko
polskich, tych przedewszystkiem, którzy posiadali 
ziemię. Zrodziło się pytanie, czy i na jakich wa
runkach możemy tę ziemię z ich rąk wydostać, 
a ich samych do Niemiec odesłać. Mieliśmy 
do taldego postąpienia prawo nietylko słuszności, 
nietyllw naszego zwierzchnictwa czyli władzy pań
stwowej, lecz także formalne upoważnienie w TI al,ta
cie Wersalsl<im, l<tóry postanl'łwia, że wszelka, 
nietyłl<o pańiitwowa lecz i prywatna własność nie
miecka w luajach przez Niemcy odstąpionych prze
chodzi na zdobywcę, odszkodowania zaś ma płaCIĆ 
skarb niemiecl<l. 

Stalo się niestety zgoła inaczej, Niemcy 
i Anglicy, ktorzy ich popierają, znaleźli znal<omite 
kruczki prawne, my zaś zanadtośmy byli zajęci 
W oluE'sie powojennym, już to kłopotami rzeczy
Wistymi, już stworzonemi przez nas samych ku wła
snemu utrapieniu (jak np. walka ldas i awanturni
cza polltyl,a wschodnia), dość żeśmy naszych uyra
Wnień w Wielkopol;ce prawl'~ wcale nie przepro
wadzali. 

Narzucono nam traktat O mniejszościach: Liga 
Narodów kazała rol<ować z :\iemcami o warun!<i 
opcji, t. j. przyznania niemiecl,im mieszkańcom 
Wiel!<opolski obywatelstwa polsloego, a Więc i pra
wa posiadania ziemi. Tnk doszło w końcu do tego, 
że mu~imy przyznać obyw<ltelstwo wszystkim Niem
com, którzy tego zażądali CI siedzą w kraju dawniej 
niż od r. 1908, a Więc daty zupełnie inaczej (komi
sja kolonizacyjna zaczęła działać w latach ośmdzie
siątych ub. wieku) i że 'chcąc odzysl<ać to co nam 
wydarła komisja kolonizacyjna musimy sami Iwlo
nistów spłacać. Trudną sprawę opcji w duchu /Jo
wyższym rozstrzygną! niedaWno sąd rozjemczy 
z ramienia Ligi !\arodów pod przewodnictwem arbi
tra szwajcarskiego p. Kilhenbeka. Znaczna część 
ziemi naszej pozost?nie Więc nadal w rękach me
mieckich. Jednak ponieważ Wiele zgłoszeń opcyj
nych pozoslawato spornych, więc była nadZieja 
jeszcze pewnego ograniczenia tej porażki. Tym
czasem spotkał nas nowy zawód I to z naszej wła
snej znowu ręki. 

W Genewie jak wiadomo toczą się teraz, 
zbliżając Się Iw końCOWi, obrady Ugi Narodów ni 
mniej ni Więcej tyll<o nad zabezpieczeniem śWia,u 
Wiecznego polwju. Malo jest widol<ów, a nawet 
pewność, że nieprędko i nie wiele pożytku· 
z nich wyjc;lzie. Jednak nie 3ą one dla nas obo
jętne. Poprzednia konferencja londyńska w spraWie 
odszkodowań przynicsła zapowiedź pOl1Jocy filIanso
wej dla Niemiec, a więc ich wzmocnienia. Francja 
stara się temu przeciwdziałać, właśnie przez owe 
narady nad bezbieczeństwem JTliędzynarodowem, 
Anglja stara się usilnie żeby w nich Francja nic 

realnego nie uzysl{ałR. Nasz minister ' spraw zą
granicznych p. Skrzyński zajął stanowisko popiera· 
jące życzenia Francji, I ównocześnie jednak uważał 
za stosowne zasługiwać Się popierającej Niemców 
Anglji, a to pomimo iż niedwuznacznie starała się 
ona o taki układ o międzynarodowem bezpIeczeń
stWie, który byłby dogodny dia Niemiec i ROiiji, 
niebezpieczny zaś dla Francji i Polski. Zarazem 
uważał za odpowiednie zastosować się do obecnie 
na Zachodzie przyjętej mody pokojowo - demolua
tyczno-postępowej. 

W tym celu do dawniej już uchwalonych ustRW ję
zykowych dla naszych województw wschodnich, wy
jednal jeszcze u rządu p. Grabskiego uniwersytet 
rusiński i zarządzenia na korzyść Niemców w Wiei, 
kopolsce. Stworzono mianoWicie rady przedstaWicie
li ludności przy urzędach wojewódzl{ich Wiell<o()ol
ski ch, które będą mo~ły odraczać wykonanie wszelkiej 
sprawy opcyjnej, pruWażtlie ZWiązanej z likWidacją 
majątku nlemieckie~o, aż do rozstrzy~nięcia przez 
Sąd Najwyższy. Ponieważ te rady obeślą oczywlś, 
cie tylko zainteresowani r. j Niemcy i porieważ 
ws.zelkie ważniejsze opcje odraczać będą, ponieważ 
tych spraw nędzie ilość· znaczna, Więc jasnem jest, 
że zrobiliśmy nowe bardzo poważne ustępstwo 
Niemcom conajmniej długotrwalej zwłoki w odzys
kaniu od nich tej ziemi, którą jeszcze uratować 
można. 

Zarządzenie powyższe obruszyło głęboko 
Wielkopolan oraz całą OpLiję narodową. \Ąf prasie 
na zebraniach publiczllych, w delegacjach do rządu 
wysłanych protestowała Wieli<opolsl{a przeciW no
wym "radom", które czynią Wrażenie jakby rząd 
niedowierzał własnym urzędom wielkopolskim. 

Oburzenie to i protesty są zrozumiałe i słu
szne. Dla polityki naszej zagranicznej nowe ustęp
stwa nie byly konieczne. Pragnąc nie drażnić An· 
glji, wystarczyło się powolać na dawniejsze, aż 
nadto obfite. Z naszego nowego krolm korzyści 
niemd narazi\:! żadnycll. Niema ich w sprawie 
bezpieczeństwa, bo ta została w Genewie odroczona 
na 9 miesięcy do nowej konferencji; niema również 
W spraWie sprawledliwt'go tral<towania mniej5zoścI 
polskich (np. na Litwie, I{tóra rodal<ó\\i naszych 
ciemięży okrutnie), bo nasza skarga odnośna czekać 
będzie nowej sesji, a polityka a:lgielska wobec li
twy obawia się może pchnięcia jej w ramiona Ro
sji, gdyby wywarła nacisk w naszym interesie. 
Pozostaje spr<l\va pomocy finansowej zagranicznp.j 
dla Polsl<i, której A~lja mogłaby i pOWinna udzielić 
nam we własnym interesie, niezależnie od naszych 
politycznych ustępstw. 

Jeżeli p. Slirzyński, wystawiwszy niemal na 
szwanł< godność nArodową naszą przel swoją prze
sadną upl'zejmość wobec Anglji, która W Genewie 
kokietowala naszych wrogów nie uzyska w l(rótkim 
czasie poważnego zysku dla Polski, to jego dotldl
wa dla kraJU polityl,a okaże się zarazem wyraźnie 
szł<odliwą· 

Jei z)' Pr G 'i.VdZ1 C. 

Przyszła wojna 
będzie wojną powietrzną. 
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Wieści LsgrantCZne. 
(Korespondencja z Warszawy). 

W Europie "na tapecie" jest teraz odbudowa 
ekonc miezna. Móglby ktoś rzec, że od czasu ~dy 
wielka wojna zniszczyła zamożność świata, dość 
już upl}!nęlo czasu i choć zniszczenia byly bardzo 
wiell<ie, teraz już powinno być o wiele lepiej. 

Du pewn-ego stopnia tak jest istotnie, jednak 
w mierze Jeszcze bardzo niedost<Jtecznej, nietylko 
u nas lecz i zagranicą. 

Zamiast bowiem. od chwili zaprzestania dzia
lań wojennych przystąpić z calem wytężeniem do 
solidarnej pracy naG odbudową strat materjalnych, 
śWłat oddal się namiętnie Idótniom politycznym z 
Niemcami o odszkodowania oraz robieniu szczęśli
\1, ości powszechnej przez rewolucję społeczną pod 
przewodem zbolszewizowanej Rosji. Slwtkiem te~o 
o jaldejś wzajemnej pomocy między państwami o 
pożyczl,ach czyli luedycie międzynarodowym, któ
rym zwłaszcza zbo~acona Ameryka służyć chciała 
zniszczone i przez wojnę Europie,-mowy być nie 
moglo. Któżby bowiem ryzykowal pożyczać pie
niądze narodom, I{tóre zamiast pracowrlć Więcej 
myślaly o rozterl<ach mO$!ących doprowadzić znów 
do orężnego zniszczenia. 

Dopiero latem bieżącego roku zmądrzała 
Emopa nareszcie o tyle, że zwolano do Londynu 
konferenCję, ażeby uregulować sprawę odszkodo
wań. Cel został osiągnięty, i już Ameryka cieszy
la się, że nareszcie będzie mogla oprocentować 
w Europie nadmiar pieniędzy, z l<tóremi nie wie co 
począć, Europa zaś cieszyła się, że nareszcie otrzy
ma pomoc pożyczlwwą na odszkodowanie narodo
wych . gospodarstw,-aliści wynikly nowe kłopoty. 
Po pier\\sze Rosja, która tal,że chce kredytów -a ze 
wz~lędu na krWiożerczy i wiarołomny bolszeWizm, 
mało ma na nie nadziei , rozpoczęta awanturniczą 
polityl{ę napadając chyłkiem, za pomo'cą band zbó· 
jeckich na Polskę i Rumunję, podżegając do rewo
lucji kraje bałl<3ńskie i nawet azjatyckie Chiny. 
Chciała wymusić pieniądze wolamian za zaniechanie 
napaści, uniemożliwiała bowiem kredyt międzynaro
wy dla Polsl<i i Runlunji a utrudniała nawet dla 
Niemiec. 

Dru~j klopot powstał w związku z samą zasadą 
odbudowy całej Europy. Znaczylo to bowiem odbu· 
dować a więc także przywrócić dawną potęgę po
lityczną Niemcom i Rosji. W ten sposób odbudo· 
wa Wiąże się ze sprawą bezpieczeństwa. Francja 
obaWia się przedewszystl<iem Niemiec. Anglja
przedewszystkiem Rosji, która za~raża angiE łskim 
posiad/ościom azjatyckim, zwłaszcza Indjom. Pol
sl<a ma aż nadto powodów obawiania się i Niem
ców i Rosji, obu swych zac!1y.:h sąsiadów. Francja 
pragnie pogodzić Polskę z Rosją (co byłoby trudne m 
bez uszczerbku dla naszych Kresów Wschodnich) 
j oble skierować przeciW Niemcom. Anglja pragnie 
pogodZiĆ Niemcy i Polsl<ę (za cenę SIąska i kory
tarza pomorskiego czyli n'aszego dostępu do morza) 
i oboje skierować przeciW Rosji. Niemcy zaś 
i Rosja, gdyby tylko mieli dość pieniędzy i sil, to 
najwyżej sklaniałyby się do zgody między sobą, 
podziału Polski i potem, wspólnie wykorzystawszy 
kolosalną potęg~, zwrócilyry się przeciw Anglji 
a może l Francji. 

W tern położeniu oba państwa zachodnie 
wpadły na pomysł uchwalenie Wiecznego pokoju 
przez rozbrojenia i zakaz wojen. Nad tem właśnie 

obradowano niedaWno w Genewie, w Lidze :-.Jaro
dów. Nic tam jednak nie osiągnięto, bo to są 
rzecz}! bardzo trudne żeby jakieś Wielkie państwo 
zobowiązało się do prowadzenia wojny bez własne
go interesu a tylko W obronie n8padnięteg o ; ta lde ' . 
zaś właśnie zobOWiązanie przyjąć by mUSiały wszv
stkie wielkie mocarstWa ażeby nikt nie ośmieliI się 
wypowiedzieć ~ujny Słilllszemu. Tymczasem Anglja 
przerażona napastniczą postawą Rosji zamiast udzie
lić Rosji pożyczl{i, jak ona się spodziewała, rozwlą' 
zała swój par13ment i ogfosiła nowe wybory, ażeby 
naród zadecydował: dawać czy nie daWAĆ tę po
życzkę. Jest wiell<ie prawdopodobieństwo lZ !lowy 
parlument będzie Iwnser,watywny, a Iwnser·,vdtyści 
są pożyczcc:! przeciwni, gdyż bolszewikom nie wie
rzą i nie chcą ich w.lmacniClć. Zanosi się Więc na 
to, że Rosja kredytu nie dostanie Rozwiazali też 
swój parlament Niemc}, bo uklad o odszkod'owania, 
dła nich Iwrzystny i poparcie Anglji, wbiło ich w du
mę, Więc teraz pewno wybiorą 1]owy parlament 
i nowy rząd, który się b~dzie jeszcze więcej 
stawial, licząc na niezgodę anglo francuską. Francja 
ze swej strony stara się znóW o zbliŻenIe z R J sją, 
od ldórej się oddali:1 Anglja, choć do niedawna 
socjalistyczny rząd angielski poprzedni skłaniał sie 
dać pożyczl<ę Rosji: dla pożytku gospodarstwa śWia: 
towego i dlatego żeby Rosję pozyskać, 

W położeniu nie do pozazdr05zczen:a bo jal<by 
między mIotem a kowadłem, znajdująca się Polska 
raąziła sobie przez politykę obecnego ministra 
spraw za~ranicznych p. hr. Skrzyńsl<iego, w ten 
sposób, że usiłowała być jaknajuprzejmiejszą dla 
wszystkich. Naprzód Więc w Genewie na Lidze 
Narodów nasz minister slarał się przypodobać pier
wszemu ministrowi angielskiemu, chociaz on nie
dwuznacznie ze swe; strony przymilał się do Nie
miec i Rosji, prze'TlaWiając za taką formą układu 
o bezpieczeńtwie międzynarodowem, l<tóraby Niem
com i Rosji pozwalała żądać zmiany naszych ~ra
nic na ich korzyść. Przytem przylączenie Sląska 
do Połski nazwal błędem. Polski minister Aa ÓW 
"błąd" nic nie odpOWiedział, tali że dopiero Francja 
wymogła na Angliku odwołania, za to zaś obieca Ł 
Niemcom w _myŚl życzeń angielskich us~ępst\Va 
w Wielkopolsce, wprawdzie nie terytorjalne ale 
ważkie . 

Ter.az znów wstępuje p. Skrzyń ski, na drogę 
trancuską i pomimo oburzających napaści zbójeckich 
na nasze Kresy, chce się porozumieć z Rosją. 
~osja też ku temu sk~ania bo ma nadzieję w ten 
sposób dokuczyć Anglji, która obaWia się żeby Kosja 
w zgodZIe z Polską i Turcją zClbezpieczone od 
wspÓłzawodnictwa Niemiec me rus'lała się jeszcze 
potężniej przeciwko Indjom angielskim 

Wszystko stwarza nielada zamęt w pol:tyce 
europejskiej. Ze zbliżenia z Rosją m o że nic nie
wyjść Jeśli Anglja nie da pienlędLy, o które ~ chodzi 
wszystl<lm, najbardziej zaś Rosji. Jaki będzie Iwniec 
trudno przeWidzieć. Zapewnie tak i, że wszyscy 
włącznie z Polską, Rosją i Niemcami dostaną po
życzki i zobOWiążą się na czas jakiś myśleć wy
łącznie o odbudowie a zaniechaĆ awantur. To by
łoby jeszcze nie najgorzej. Najl epiej ZH Ś (lecz ma
lo praWdopodobne by się tak stało) to żery Anglja 
przestała popiernć Niemcy W ich apetytach prze
ciwpolskich, udzielając im wreszcie przyrzeczonej 
w Londynie pozyczlo, Francja za ś żeby prz - stała 
kokietować Rosję. ' Wzmocnić nale ży pożyczl<aml, 
przedewszystkiem te państwa, które otaczają Niem
cy, Rosję, przeszl<adzają się im połączyć, i w ten 
sposób stoją na straży nietylko własnej niepodle-
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ś. t p. 

Edword Józef Iołutki 
Sierżant zawodowy t O p.p. 

Po długich i ciężkich cierpieniach opa
trzony śś. Sakramentami, zmarł dnia 
30 Październi!\a 1924 r. przeżywszy lat 27. 
Eksportacja zwłok z domu przy ulicy 
Piotrl{owskiej Nr. 3 do kościoła św. Mał
Qorzaty odbędzie się dnia 3 listopada 
t. j \1. poniedziałek o godzinie 10 rano, 
skąd po odbytem nab.ożeństwie żałobnem 
nastąpi wyprowadzenie zwlo!; na cmentarz 

Em1:Jus. 
i\a smutne te oblzędy zaprasza 

Xorpus 
Podoficerów 3awodowych 

tO p. p. 

głości lecz tal<że sprawiedliwego wyniku Wielkiej 
Wojny, śWiatowego pokoju i powszechnej a tak 
niezbędnej dla wszystkich i dla nas zwłaszcza - od
budowy gospodarczej. Pcń<;twa te powstałe lub po· 
Większolle przez wojnę europejską, to: PolSKa, R.u
munJ<I, Bul~arja i Turcja na froncie przeciwrosyj· 
s\<im; Polska zaś, Czechy, Serbja i Włochy na 
frollcie przeciwniemieckim. 

jerzy p, awdzie. 
----

UCI-IWAŁY. 
XVI posiedzenia Rady Miejskiej m. Łowicza z dnia 

23 lipca 1924 roku. 

Obecnych radnych 15. Obecnych członków Za
T~ądu Miasta 4. Posiedzpnie otWarto o godzi
nte 8 m. 20 pod przewodnictwem zastępcy burmi· 
strza p. Stanisława Księżopolskiego. 

Ad l) 167. Seluetarz Rady Ks. Stefan Za· 
wadzl<l odczytal w streszczeniu uchwały Rady M. 
z dn. 50-yl.24 (XlIi) z dn. 3-VI·~4 (XIV) z dn. 8·V1124 
(XV), ktore z popra \\ I{ą la'Wnika Tylmana i OŚWiad
czeniem r. Bauma przyjęto do wiadomości. 
. ,Następnie. zł0żono dwie interpelacje r. Bauma 
l r. Szepsa, ktore po odczytaniu odesłano do Ma
gistratu, a mianowicie: 

I. In~erpela('ja r. Bauma i tow. w spra'J.'ie 
zwoływania pOSiedzeń Komisji w dni ŚWiąteczne 
żydowskie. 

. II. Interpelacja r. Szepsa w spra'Wie nazna
c.zenta .l{ar na radnych żydo_wskich za opuszczenie po· 
sledzen Rady M w dniu DO VI 24 i w dn. 3· Vd-24 r. 

Ad. 2) 168. !~omunik'Jty Ma~istratu: 
a) że na miejsce radnego z ""ty :'J. 8 F An

drzejewskiego . który został powołany na 
lawnika w dn. 8· VlI-24 r. wszedł na raane~o 
zastępca p. Edward Nowal<owsl<i z tejże listy-

b) odezv..t; Głównego ZWlązl<u Straży Pożar~ 
n., ch, zapraszającą na zjazd o~ólno-państwo
\\y, odbyć się mający w dn. 15, 16 i 17 
slerpn.la r. b. W \\ arszawie przyjęto do wia
do;noscl. 

Ławnik Poplawski udzielił odpo wiedzi na inter
pelacje: 

I r. Atlasa i tow. z dn. 50 VI-24 (XIII p. 2) 
odno~zącej się Spl awy pobierania 20ol~ I<osztów egze
kUCYjnych; 

II r. Atlasa i tow. z dn. 50· VI 24 (XIII p. 3) 
odnoszącej Się 'Wykonywania czynności egzekucyj
nych przez sekWestratorów miejskich w ś..viąteczne 
dni żydowsl{ie. 

Ad 3) 169. W dru~irn czytaniu uchwalono 
upoważnić Magistrat do wystaWienia krótkotermino
wych we;<sll na sumę zl. 5.250 na kupno dynamo
maszyny do elektrowni miejskiej. 

Ad 4) 170. Sprawę podwyższenia taryfy opłat 
s~arwarkowych przesIano do rozpatrzenia do Komi
SJI Gospodarki Miejskiej . 

Ad 5) 171. Po dyskusji bez żadnych zmian 
przyjęto w rozchodach IV tyt. Budżetu, zaś pozo
stałe tytuły postanowiono, z powodu późnej pory, 
rozpatrzeć na przysz/ern posiedzenie. 

Na tym posiedzenie o godz. 11 m. 20 Wieczo
rem zamknięto. 

XVII. posiedzenia Rady Miejskiej m. Łowicza w dniu 
24 Irpca 1924 r. dalszy ciąg posiedzenia XVI z dnia 

23 VII 24 r. 
Obecnych radnych 14 Obecnych czlonków Za

r~ądu Miasta. 4. Posiedzenie otwarto o godZi
me 8 m. 30 wieczorem pod przewodnictwem za _ 
stępcy burmistrza p. Stanisława Xiężopolsklego. 

A~ .5) 171.. Po zakończeniu dys\m sji nad 
wszystl<lm\ tytularni przychodu i rozchodu o~ólnego 
b~dżetu Samorządu Mit>jskiego łącznie l przedsię
bIOrstwami na r. 1924 Rada Miejska ur.hwa la: 

1. przyjąć i uwidocznić W budżecie zgłoszone 
następujące popraw\<i: 

w rozchodaoh 
w tyt. VII § 47 

punl<t a) z sumy zl. 50 podnieść na zł. 500. 

e)" " " 200 " "" 300. 
d)" " ,,50 " .,,, 500. 

dodat\\Owo wstawić do tego tytułu 
punkt 1) na budowę domu akad. " 1000. 

W dochodach nadzwyczajnych 
w tyt. XII § 40 

z sumy L I. 10.000 podnieść na zł. 12.000. 
II. Cały budżet, z powyższymi poprawkami, 

jak w dochodach tCJk i rozchodach zaal<ceptować 
na ogóln~ sUmę zl. 452.849 z prawem przekro
czenia oRolllel sumy budżetowej do 100/0' 
., A d 6) 173. W pierwszym czytaniu up,)wa
ztllono Magistrat do zaciągnięCia pozyczki w P. K. 
O. !ub innej. instytucji firH!nsowej do sumy zł. 60000 
na IOwestyCJe mieJskie. 

r\a tym posiedzenie o godz. IIwiecz. zaml{l]ięt o 

XVIII posiedzenid Rady Miejskiej m. Łowicza z dnia 
30 lipca 1924 r. 

, Obecnych radnych 14. Obecnych członków 
Zarządu Mlastl:l 4. Posledzen,e otwarto o godzi
nie 9 wieczorem pod prze'Wodnictwem zastępcy 
burmistrza p. Stanisława Księzopolskiego. 

. Ad 1) 173. W drugi/n czytaniu upoważniono 
Magistrat do zacią~njęci(j pożyczki w P. K. O. lUD 
innej instytucji flnal1sn .vt'j do surny zl. 60.000 na 
inwestycje Inlej~I{le. 

Następnie przewodniczący zakomunikował 
o prz~r\".Il~ w obr::dach Rady Miejsl<it'j sl,utl,iam 
przewIdzlanych ferII \\a:,a.:yjnych. 
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XIX posiedzenia Rady Miejskiej m. Łowicza z dnia 
6 września 1924 r. 

Obecnych radnych 15 Obecnych członków Za
rządu Miasta 3. PO~Iedzenie Rady otwarto o ~odzi
nie 8 m. 30 wieczorem pod przewodnictwem bur
mistrza p. Leona Gołębiowskiego. 

Ad l) 17.f. Rada Miejska uchwali/H wysłać 
depeszę do Prezesa Rady Ministrów z powodu 
zbrodniczego zamachu na f-'rezydenta Rzeczypospo
litej we Lwowie treści następującej: 

"Rada Miejska jednogłośnie uchwaliła: Potę
pIC niecny czyn szaleńców godzący w Majestat 
Narodu i przesłać na ręce Pana Premjera wyrazy 
naszej radości z powodu nieudania się zamachu". 

:-.Ja tym posledzenif. zamknięto o gudzi' 
nie 8 m. 45 wieczorem. 

I~ł ___ K_R _0 n_I K_A_--!..I~---!" I 
Kałeudarzyk 

t Piątek Wig, Oltmpjusza M. 
.:jobota Wszystkich SWlętych. 
.Vzedziela Jerzfgo B W. 
F01l1cdziatek Dzień Zaduszny. Huberta B. W. 
W IOt'ek Karola Boromeusza B. W. 
Środa Elżbiety, Zacharjasza 
Czwar/elz Leonarda W., Felil,sa. 

.v ~chód słońca g. 6 m. 4.0. zachód g. 3 m. 50. 

- Z Magistratu. Magistrat miasta ŁoWicza 
mntejszym podaje do ogólnej wiadomości mieszkań
ców, że na mocy 27. art. Ustawy z dnia 11 sierp
nia 192.f r. o tymczasowem uregulowaniu finansów 
Komunalnych (Dz. U. R. P. poz. 747 t\r. 94) oraz 
uchwały Rady Miejskiej z dnia 23 paźdz. r. b. w ro
ku bieŻącym 1924 na rzecz Kasy Miejskiej pobra': 
ne zostaną od mieszkańców miasta opłaty za ko
rzystanie z urządzeń komunalnych i zakładów do
bra publicznego. 

Wysokość tych opłat oraz terminy płatności 
UWIdocznione będą W nal<azach płatniczych, które 
wkrótce rozesłane zostaną płatnikom. 

bJwicz dn, 24 paźdz. 1924 r. 
_ Magistrat. 

- Z Magistratu. MHgistl at Jll. r.owicza zawia
damia pp. właścicieli nieruchomości. oraz przedsię
biorstw i zaldadów przemysłowych i handlowych że 
na mocv art. 31 U~tawy z dnii'! 11 SIerpnia 1923 r. 
o tymczasowem uregulowaniu finansów I<omunalnych 
(Oz U. R. p. Nr 94 poz. 747) Rada Miejsl<a na 
posiedzenlll w dniu 23 paźdz. 1924 r. uchwaliła po· 
brać od właścicieli nieruchomoścI miejskich i przE:'d· 
siębiorstw handlowych i przerny~łowych specjalną 
doplatę na częściowe pokrycie Iwszrów powiększe
nia e\el{tro~\illl i rozszerzellia sieci elektrycznej_ 

Uchwalii wraz 'l. projektem pokrycia jest wy
lozoną do przejrzenia przez osoby zainteresoWane 
W biurze Maglstrato, WydzIał Finansowo -podatl<owy 
od dnia 2-1 .\. r. b. lIa przeciąg jednego miesiąca. 

ŁJWicz dn. 24 paźdz. 192.f r. 
Magt'stral. 

-- Gróu "Pelikani"-Sienkiewiczowi. Po ośmio
letni(-'j bytIlości na ziemi wolnych Helwetów ,.wraca 
na OICZ) zny 10110" CiAlo Ś. p. Henryl\a Sienl<iewicza 
do stoI ey wollle~o już kraju, Warszawy, by spo
cząć wśród tych. w imienIU których walczył z na
jeźdźcami nie orężem, lecz piórem. 

W dniu 26 października cała Polska, od Kaszubs
kiego wybrzeża ku wirchom Tatrzańskini i złomom 
Karpackim, od prastarego Gopła i sędziWe) Krusz
Wicy aż ku Pińsl<im błotom i moczarom, jarom Po
dola i stepom Ukrainy, od ziemi śląsl{iej aż po 
Ostrobramę, schyla ze czcią głowę przed zwłol<ami 
jednego z nalznakomitszych swych synów. 

Nie 1)'11<0 Polska ale i Szwajcarja, Jugosławja, Buł
garja, Francja. Włochy, Japonja..... słowem cdła 
ludzkość pochyla swe sztandary przed trumną Polal<a 
najdzielniejszego z jej obrońców. 

Dzień ten zapisze się złoteml głoskami w l<att3c.h 
historji i w sercach naszych, oraz doda nam więce j 
mocy do wyrobienia w nas praw.dziwych oDywateli 
obru:1Ców kraju i ludzl<ości. 

Powrót z~łok naszego Wiell<iego Mistrza od VeVeV 
aż do Warszawy, 0'1 uroczego jeziura Lemanu aż 
do s'.arej naszej Wisły, był iednym ciągIem tryum· 
falnego pochodu iście królewskiego. 

W każdym kraju: w każdem mieście i miasteczku, 
przez które przejeżdżaly z..vło ki, budziło tyle praw
dziwych a nieklamnych uczuć dla Niego, iż naród 
nasz może być dumny, że miał W pośród siebie 
Apostoła ludzkoścI . 

Powrót drogich nam szczątków z elektryzował 
całą Rzeczpospolitą! 

W odległych o se:ki klm. od nas hen tam na 
Wschodnich rubieżach, w miastach, wsiach czy osa
dach, powstały liczne komitety obchodu ku czci 
Sienkiewicza, nie mówiąc już o centrum kraju, boć 
każdy starał się jak mó~ł, jdk go stać było, na 
oddanie hołdu Genjuszowi. 

Nasz gród "PeHkani" nie pozostał w tyle. 
Zorganizował komitet z obywateli miejscowych, Ila 

które$lo czele stanął p. dyr. OłszeWs'{i wydał 
płomienną odezwę do ludności wsi i miasta po
dając jednocześnie program uroczystości oraz 
porozdawał ulotne broszurl<i, w tym celu wydruko
wane, traktujące tworczość Sie.lkiewicza. 

W przeddzień uroczystości liczne organizaCje 
miejscowE' jak sok li, harcerze ze sztandarem 
przedstawicille ~imnazium, seminarjum, szlwły han· 
dlowej wyjechali do SI<ier'1iewic w cełu pOWitania 
zwłol<. 

Tam dworzec ślicznie udekorowany emblema
tami narodowymi. okrytemi kirem. 

W pośroc1ku znajdował się portret twórcy 
"Trylogji" olwlonv g:rlandą kwiatów na podniesieniu 

Mimo spóźniolloj pory tłumy oczekiwały lIa 
nadejś..:ie poc,ą~u. 

r'unktualnie o ~()dz 21 m. 45 wjeżdża majes
tatycZliie pociąg lIa stację, prowadzony cd sflmej 
granicy polskiel przez Ili1CZelll;'{a ruchu dyr Lesie· 
wicza, sldadający się z trzech wa~onów na przedzie 
wypełnionych po brzegI wieticami; w następnych 
\Nagonach jechała żona, syn, córka i zięć oraz przed
stawiciele komitetu sprowadzenia zwłol<, rady mir.is
trÓ\\, WOjSk3, lIteratury, s7.tuki. prasy,' mdglstratu 
m. Warszawy i t. d ... 

W ostatnim \'vagolliE', przybrallemi girlandami 
i festonami sfh1czywuła trumna ze zwłokami. 

Wagon kil lIf1.ez całv prZt'cią~ podróży był 
otwarty t-a 1<, że z~romadzone 11umy l110głv ją ujrzt'ć, 
przy I<tórej s:raz h o norową p łnili sol-;oll z gniazda 
Czę"locho\Vskicgo I Plutr:\uwsl<iew)' z proporcem. 

Z l h\\ ilą sy~llalu oZllfljnlującc'Qo przybycie po· 
ciągu, pada hót!,a l\Omel1da. S/ere~'i prężą 5ię, 
zamiera dech w pIerSiach, onliaŻ;'lIą Się 9łr)wy, po
chylają si~ prororce I sZland8ry, wojsiw IIrt'zentu)e 
broń, .vri'le"h1 Wa ,Jes7_cze 111t" zglll~)a·'. 
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W takiej to ciszy i W takim to simpieniu po
ciąg się zatrzyma!. W imieniu województwa war
szawskiego wita zwłoki i oddaje im hołd W luótl,ich 
słowach p. Soltan, wojewoda, poczem przemawiał 
p. Zalewski, inspel<tor szkól. . 

Nastaje chwila rozstania. Kornie schylają się 
czola. Nie jedna Iza zasrebrzyła się W oku posi
wiałego starca, nie jedno serce młodzieńca czy nie
wiasty zabiło mocniej na Widok drogich nam zwłok. 
Przy dźwiękach "Boże coś Polsl<ę-' i wystrzałach 
armatnich udaje Stę pociąg lm stolicy. 

N iedzielną uroczystość rozpoczęło przemówie
nie p. prof. Chmury, wygłoszone na rynlm Kościu
szki, zapoznające o~ół, tak licznie' zebrany, z twór
czością pisarza "Quo vadis". Przedstawiciel wsi 
w swych prostych slowach oddał hołd Temu, który 
ukocha! lud. 

W godzinach Wieczorowych w sali kino· teatru 
wojskowego odbyła się Akademja. 

Na całość złożyło się słowo wstępne p. dr. Ol
szewskiego zamiast p. Bogatko, Idóry w ostatniej 
chwili zawiadomił o niemożności wypowiedzenia, 
z powodu choroby; prelekcja p. Flaka o życiu 
Sienkiewicza i p. Bucholca o twórczości tegoż; 
prolog poetycki kompozycji p. prof. Turka melo
deklamacja p. Reymontówny; chóry gimnazjum, 
seminarjum i mieszany (gimn. i szkoła handlowa), 
oraz utwory muzyczne pod batutą p. Waltera. 

Zakończona była marszem żałobnym Chopina. 
Uroczystość ta wywarła na sluchaczach impo

nujące Wrażenie i zapoznała lepiej z Tym, którego 
złożono w pod7Jemiach katedry Warszawskiej. 

W poniedzałek, o godzinie 10 r. zostało odpra
wione nabożeństwo żałobne przez ks. kanonika Stę· 
powskiego w otoczeniu księży. W całym mieście 
zamarła praCA na przeciąg ~odziny, gdyż każdy 
spieszył do I<atedry, by oddać cześć śmiertelnym 
szczątkom a nieśmiertelnemu duchowi Sienkiewicza. 

Po środku kościoła, w naWie głównej, ustaWiony 
był katafalk, który lOnął W powodzi kWiecia, świat/H 
i sztandarów. Straż trzymało wojsko i sokoli. 

Za trumną stała młódź harcers!<a pod swoim 
sztandarem, ci przyszli bojownicy jutra. SWiątynia nie 
mogła pomieścić wszystkich, tal, dużo przybyło ludu. 
Podczas mszy pienia i utwory religijne wykona/ 
chór gimnazjum żeńsl{je~o i orkiestra wojskOWa. 
Po e~zekwiach przv katafaliw, orkiestra zagrała 
marsza żałobnego Chopina. 

Zes. 

- Nabożeństwo żałobne. We wtorek dnia 4lis 
topada o godz 9ł odprawione będZie naboż€ństwo 
żałobne za dusze z1n?r/ych nauczycieli i uczennic 
Państw. Gimnazjum Zeńskiego, na litóre krewnych 
. tych, którym pamięć zmarłych jest droga ·zaprasza 
l . . Szkoła. 

- Sprawozdanie u sprzedaży znaczlia, urzą' 
dzonego w dniu 19 b. m. na rzecz I<asy strazy-ocho" 
tniczej W Łov.;iczu: przychód 558,87 z1. i p'ól fran" 
ka fr. rozchód 85 z/., a zatem czysty zysk wyniósł 
550,27 zl. oraz 0,5 fr. fr. . 

Wszystkim, którzy przyczynili się do zasilenia 
funduszu I<asy straży,. nimejszem Zarząd wyraża 
gorące podzięko\VHnie / 

- Udział Narodowej Organizacji Kobiet,!" Obch,J
dzie Sienkiewiczowskim w Warszawie. Z pośrcJd wIe
lu delegacji z różp)Ch stron l- obki udział brały 
w Obchodzie Sienl{jpwicZ0w.;I<lm w Warszawie 
Członkinie miejscowego Oddzialu Nar. Org. Kobiet. 

Z przedstawicielek miejscowe~o Oddzialu udział 
brały przy sztandarze w szeregach Nar. Org. KOD. 
(sztandaró\V N. O. 1<. było 8). Pp.: Stefanja Any
żowa, Jadwiga Balctrowa. DomiceJa Kozłowska. 
Helena Koz/o\vska, Kalililla Trawińsl,a, Michclina 
Popławska, Basia Solwlewiczó" .. na i Marja Nowa
kowska, zaś pp: Marja Szajdin~owa, JadWiga Olczy
kówna i Marjanna Gałka brały udział W delega
cjach niosąc duży pięJ<ny Wieniec od Oddziału Nar. 
Or~. Kob. z czarnemi szarfami moroweml z napisem 
"KróloWi Ducha, Oddział Narodowej OrganiLacji· 
Kobiet w Łowiczu'" 

Staraniem również Oddziału zorganizowaną 
zostala przy pomocy jednej z Cz/onl,iń ze wsi 
Kompina pow. ŁOWickiego liczna delegacja dziew
cząt (26) wyżej wymienionej wsi, które własnym 
koszlem i pracą zrobiły wielkich rozmiaróW wieniec 
ze ŚWierku, przeplatany klosami żyta i pszenicy 
z białemi szarfami z napisem "Wif.lIiiemu patrjocie-· 
Księżanki wsi Kompina". 

Niezależnie od tego przyłączyło się do Organizacji 
kiJ.l<a dziewcząt księżanek, mieszkających W mieśt:ie 
oraz kilka dziewcząt z innych Wsi, 'j{tóre by/y go
ścinne podejmowane herbatką przez szan. Cz/onki
nie N. O. K. w Warszawie pp. Kawecl<ą (matkę) 
i Eugenję Kawecką w Centrali N. O. K. w'y"varsza
wie. Znane ze swej gościnności, udzielały niel<tórym 
przyjezdnym Członkiniom naszego Oddziału noclegów. 

Księżanki wraz ze Slązaczkami w których to
warzystWie przybywaly, ZWiedziły kaplicę na dworcu, 
w l<tóreJ złożone były chwilowo drogiE' nam zwloki 
Ś. p. Henryka Sienl<iewicza, nazajutrz zaś były w Ka
tedrze na żalobnem nabożeflstwie, CI następnie zwie
dzaly osobliwości Warszawy. 

Kilka księżanek wprowadzil na Kongres ZWiąZKU 
Ludowo Narodowego miejscowy burmistrz p. Leon 
Golębiowski. 

Ten majestat, ta powaga, te tłkmy narodu. 
które zapełniły ulice stoltcy, aby oddać hołd Wiel
kiemu PolakOWi, a tem samem Polsce, zrobi! tak 
imponujące wrażenie, że tego zapomnieć nie można, 
a opisać jest trudno. 

- Pierwsza Loteria na Skarb Narodowy. Ko
misja Skarbu Narodowego pOSiadając W swojem 
rozporządzeniu znaczniejszą ilość, bo przeszło ~50C 
przedmiotów artystycznych zarówno w zlocie, sre
brze, drogich kamieniach, lak rÓWnież w emalji, 
kości słoniowej i t. p. artystyczna wartość których 
przenosi zawarty w nich kruszec, postanow ła urzą
dzić loterję fantową, osią~llięte zaś tą dro~ą fundu- · 
sze obrócić na zakup zlota i srebra dla Sl{arbu 
NarodowE'~o. 

Cel tej loterji, pierwszej tego rodzaju u nas 
W Króju, jest szczególniej obecnie -- wobec sana
cii naszych stosunków skarbowo - ekonomicznych 
tal< jaslly, że tłomaczyć go nie trzeba. Każdy kc>
mu droga je~t spra\\'a Skarbu Narodowe~o rozumie 
doniosłość budowy tego Skar;:'u wielkiemi drogami 
i śro d IHlIn i. -

Nie należy wątpić, że prOWincja poprze arty
styczną imprezę Komisji Skarbu Narododwego ró, 
wniez ~orąco, jak i stolica Kraju. Pantów do roz· 
losowani:'! jest ogółem 2560, biletów loteryjnych 
w cenie po 2 zl. 103 tysiące. 

Oą~nlenie na zasadach loterji klasycznej od· 
będzie sit; publicznte dn 29 listopada r. b. w Ko
mitecie Zbiór'ki na Sl<arb Narodowy, bilety w mia· 
stach prowlllcJonalnych są do nabycia we wszystkich 
Oddzialach Banku Polskiego. 

Pragnf1c dać możność obejrzenia wszystkim 
fantów przeznaczanych do rozlosowallia, komitet 
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urządził specjalną wystawę przy ul. Z10tej Nr. 22 
w Warszawie . . 

Niechże i prowincjCl naszCl przyczyni sie w ten 
dr:)ony sposób do umocnienia fundamentów pod 
rodzimym Gmachem Ojczyzny. 

.Z Narodowej Organizacji Kobiet 
w Łowiczu. 

w najbliższą niedzielę w czytelni bezpłatnej 
Oddzia!u Nar. Or~. Kob. będzie pełniła dyżur p. 
Wiktorja Pstruszeńsl{3. 

Na Ligę Obrony przeciw P~wietrzną. 

Abram Rochwergier za wyrządzoną szkodę 
w ~{artofI3ch więziennych 2 zl. 

POdzięl{owanie. 

Za 01,8zaną pomoc związaną z uroczystoś~ią 
Obchodu Sienkiewiczowskiego w Walszawie, ' a mia
nowicie za kwiaty i zieleń pp: Jadwidze OJczyków
nie, Janowi Szmidtowi, Pawińskiemu z Administra
cji "Nieborów", Karolowi Boreckiemu z Nieborowa, 
.za gustowne ułożenie i splecenie wieńca dla ś. p. Hen
ryka Sienkie wicza p. J.adwidze ~ószkiewiczównie; 
za wymalowClnie artystyczne !la szarfie do Wieńca 
p, Mironpwi Rószldewiczowi, oraz p. Janowi Diehlo
Wi za wykonanie części potrzebnych do splecenia 
tegoż, sldadam w imieniu Zarzqdu Oddziału Naro· 
dowej Oi gani~cji Kobiet serdeczne "Bó?( zapłać". 

Malja Sza;d111gowa 
Przewodnicząca 

Oddz. Nar. Org. Kob. w ŁoWiczu. 
Łowic'Z) dn. 31 X 1924 r. 

Pożegnanie. 

t\iie mogąc. dla bralw CZ8SU. pożegnać osobiś' 
cie licznych naszych znajomych , życzliwych i przy
jació!, czynimy to za pośrednictwem ~ościnnych 
lamów . , Łowiczanina" i pozostajemy gotOWi do 
uslu?! w Kuryt}bie Amerique du Sud, B·azi!, Parana, 
Curitiba, Censulado da Republica da Polonia) 

Irena z Mączewsk2ch i Władysław 

Łowicz 25·X. 1924r. 
Rogozl'scy 

Komunikat. 
W myśl rozporz. Ministel stwa Skarbu z dll. 

12·X 24 r, L. Dz. 5401 /24 W A K. podaje się do 
publicznej wi8domości, że od dnia 19 grudnia r. b. 
wp/acanie pod,111w przemysłowego od obrotu za 
pośrednictwem P. K. O. nie będzie przyjmowane.-

Naczelnik Urzędu Skarbowego 
Burg1'ajf. 

LISTY DO REDAKCJI. 

Szanowwy Panie Redaktorze. 

Uprzejmie proszę Sz. Pana Redaktora o umiesz
czenie kilku słów wyjaśnienia w Jego poczytnem 
piśmie w spraWie wzmianl\l "Bojkot" umieszczonej 
w Łowiczaninie z d· 17·X r. b. 

"Bojkot" ten jest właściwie aktem zemsty kil
ku jednostek młodzieży 7.ydowsl<iej, która jakoby 
z powodu nieudanego przedstawienia, nie dopuszcza 
publicznOŚCI żydOWSkiej do ,Eosu", chcąc tym spo· 
sobem, jak dochodzą mnie wieści, wymódz na mnie 
pokrycie strat swego przedstawienia. OCZyWiście 
zgodzić się na to nie mogę. gdyż byłby to zwyczaj· 
ny okup, tym bardziej, że za użycie sa:i żadnego 
wynagrodzenia nie otrzymałem 

Grupa wspomnianej młodzieży odbyła trzy pró
by, a w dniu przedstawienia poprusiła o otwarcie 
teatru o godzinie 4·ej w celu sprzedaży biletów, 
nie żądając wcale ŚWiatła (a więc ŚWiatło nie było 
odcinane) o godzinie zaś 9·ej wieczorem zastałem 
teatr zamknięty. 

Łączę wyrazy poważania 
A. Robte/sM 

SPORT. 
W sobotę 25 paźdz. r. b. na boisku wojslwwym 

10 pp. przy ul. Piotrko\Nskiej odbyły się zawody 
lekkoatletyczne urządzone staraniem G. K. S. 
"Orzeł" na terenie gimnazjum' 

Do pięcioboju łatwego, bo sldadającego się 
z biegu 100 m. i 400 m. skcku w zwy!. i w dal 
oraz rzutu granatem, stanęło przeszło 20 zawodnikóW 
o tytuł mistrza szlwly . 

Ty tul ten otrzym~l Osmolal< zdobywając 52 pun. 
drugie miejsce zaJął Pawlina osiągając 2R p., trzecie 
zaś Pierzan-26 p 

PoszGególne wynild tych trzec~ zawodników 
są następujące: 

Bieg 100 m. 2) Osmolak 12. 4 s. 
" 400 m. I) Osmolak 1 m. 5, 1 s. 2) Pa· 

wlina 1 m. 5, 3 s. 3) P'Hzan 1 m. 5.5 s. 
Skol{ wzwyż: 1) Pawlina 143 cm. 3) Pi e

rZ81l 139 cm. 
" w dal: 1) Osmolak 530 Ct". 2) Pawli

na 517 cm. 3) Pierzan 500 cm. 
W rzucie ?:r3natem nie os.iągnąl żaden z po

wyższych, jednego z pierwszych trzech miejsc. 
Wyniki Ilao~ól są nienajgorsze, mOrn3 nawet 

pOWiedzieć że dobrze. 
Sędziowali pp. Kusch i Witkiewicz. 
W niedzielę po nabożenstwie na dziedzińcu 

szlwlnym p. dyr. Olszewski wręczy! nagrody zwy-
cięzcom. Mir. 

Ogłoszenie. 

:=; duże, sloneczne Widne i suchE'! pokoje z 
dużym ballwnem przedpokojem i iwchnią oraz górę 
nad mieszkaniem w Kutnie zamienię na ta~{ież 
mieszkanie w ŁoWiczu, lub I<upię trzy pokoje z ku
c.hnią. Wiadomość w redakcji "Lowiczanina". 
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Kinematograf"EDS" 
W sobote dnia IIXI i \U niedziele dnia ZIXI r. b 

5 . t " " zarra an . 
Dramat w 6 ciu aktach, wytwórni wiedeńskiej. 

W rolach głównych: Mary Kid i Michał Varkonji 

Buchalter rutynowany 
w przemyśle, hHl1dlu, bankowośGi i rolnictwie, obec
nie na posadzie w majątku przemysłowym, zmieni 
takową ewentualnie przyjmie prowadzenie ksiąg 

u sieł;lie. Do majątków może dojeżdżać. 
Żychlin, ul. Pod wal dom Gałamona. 

4-4 u- iktor Gaszczon. 
w -

futro damskie popielice 
oraz bekiesza 

są do sprzedania przy ul. Koński Targ Nr. 8 m. 3. 
3-2 

Prz.y zanjedbanym uporcz.ywym 

K ZLU 
chrypce ,mflpgmielliu krtani 

używać należy 

DRAŻETKI BENGALSKIE 
(mentolowe) 

ToUl. Jlkc. Fr. KJlRPIHSKI w Warszawie. 
Żądać w nptel\ach i składach aptecznych. >i 

6-1 

W niedzi elę dn. 26 b. m. na szosie Kutnowskiej w 
obrębie wsi Malszyce lub na drodze od szosy do 

Blichu spCJdła z bryczki i znginęla 

[lama lakierowana ~am~ka torebka' 
w htórej znajdował się zloty sZE'Ściol<ątny damski 
zegare:-I< 2 chu.steczl'i, lusterko i trochę drobnej mo-

nety W pOltmonetce. 
Uczciwy z"<1lazca ze-::hce zWrócić zgubę do sl<lepu 
.,lrEna" przy ul. Stary Rynek lIr. 10 za \\·yn;l~ru· 
dzeniem. Debry informator będzie też wynagro-

dzony. 1--1 

Uprzejmie proszę członków Towarzystwa Po
żywczo Oszczędnościowego w ŁoWiczu o przybycie 
W Niedzielę d. 9 lisłopad'l r. b. o uodz. 3ej PI) do 
do lokalu To\varzystwa Rzemieślniczego w Ło\Viczu 
na Nadzwyczajne zebrani a członków. 

Porzadek obrFld: 
L Zagajenie . 
2. Wybór Prezydjum 
2. Sprawozd1nie z czynności podjętych celem 

przemiany Towarz. Pożyczk o Oszci:.ędn. na 
Bank Rzemieślnikaw Chrześcijan w Łowiczu. 

4. Sprawa likWidacji Tow. Potyczkowo - Osz -
czędnościowego. 

5. Wolne wnioski. 
Zebranie W dru~im terminie. 

Za Zarząd 

F. Anarzejewskt'. 

Sprzedam 
morgę placu nad rzel{ą Bzurą. Wiadomość w reda\\cji. 

Ogłoszenie. 

Magistrat m. Łowicza podaje do wiadomości 
ogółu, że w dniach 4, 5, 6, i 7 listopada b. r. W ~odz. 
od 9-ej rano do 4 ej popo/. W Kąpielach Miejskich 
będą kąpane bezpłatnie dzieci wszystkich miejskich 
szkól powszechnych, zaś w godzinach od 4 ej do 
9-ej wieczór - uczniowie Szkoły Handlowej i Do
kształcającej. -

ŁOWicz, 29.X 24 r. 
lvlagtstra!. 

2-1 

19in~ła w~żlica biała uszy .b ronzowe z ciemną .ob
wodką I z tatą przy ogonie. Kto wskaże m'eJsce 

pobytu lub przyprowadzi wyżlicę otrzyma n-agrcdę. 
Wiadomoś=l: Fetter Podrzeczna Nr. 51. . 

Józefowi Charomska skradZIono ksiąźl\ę wojskową 
wydaną w P. K. U. Skierniewice 

5-2 

Ignacy Stachurski ~gu~il pJrtfel, książ:cz~{ę wojsko
wą P. K. U. SkIernie Wice, konceSJe na robety 

InstalaC)jne i wiele różnych kWitów i notatele Ła
skawy ZIlalazca zwróci za nagrodą, Podrzeczna 28 .. 

19ubiono 10 sztuk weksli i.l blanco po 200,000000 mk. 
każdy, z markami stemplowerni, wystawionych 

przez Szlamę SZDajshentler l żyrowanych przez 
M. ~zpJishentlerd ! C G. Szpiljshentlera. Laska· 
\\').' znalazcC! zgtosi się Zduńsl{a 4G do 5Z. SZPiJjs. 
hentlera. O~trzeżenia poczynione. 

C~na. rn .. rueru 20 groszy. Kwartalnie 2 złp. --- z przesyłką pocztową 2 złp. 30 groszy = Ce.na ogloszerl Ul wiersz garmontowy lub jego miejsce: ::::::-
Pr ed t.:k;{em na 1 stronie liU groszy. 
Lehrulotti i r~klamy 30 groszy. 

:; 
* * 

! Ogłoszenia zwyczajne wiersz 2~ grosz)' 
li: Drobne ogłoszenie za wyraz 20 groszy 

Adres ·'"dakCII i Admin: tO'r'l iCZ, ziemi Warsz. Te.el~n li! 52. 
kękCJp!ilnU\\ nieza5trzeionych reaakcja nie zwraca. Redakcja jest otwartą codzienni = od 10 rano do l popoł 

w myśl postanowienia zjazdu prasy prowincjonalnej wszelkie sprawozdania i podzi.!<owania są płatne. 

Redaktor i Wj dawca Mieczysław Szajding. Druk K. Rybackiego w ŁoWiczu. 




